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Członkowie Sejmu, Sa ądu, korpusu 

Warszawa 26 czerwca :(patl 
Na długo Przea przybYciem stałk~; 

wiozącego trumnę ze szcz~ tkami Slowackj~ 
go poczęły się gromadzić nad Wisłą oddziaG 
ty wojsk i delegacje ze sztandarami! stQwaa 
rzyszeń~ młodzieży, szkolnej, piś.l11iennictwfl, 
literaturY, nauki. SiJedalna przy:stań, do któ~ 
rej Przybyć miał stafek urz~dzona została Vii 
pobliżu mostu Poniatowskiego. Prz:y:stańl tę 
udekorowano bogato zieleni~ i flagami naro" 
'dowemi, zajęli przedstawiciele' Rządu, Sej!l1 
mu i Senatu, oraz członkowie komitetu WY 
konawczlego. .. 

O godzinie 6 u~azał się statek, wiozą 
cy trumnę ze szczątkami poety. Towarzysz~ la uu flotylla łódek Tow g \Vio§łarskie~o~ 
Przy dźwiękach marSZa żałobnego 

s~atek przybił do przysiani 
Zgromadzone tłumy obnażyłY: głowy. Wśród 
czterech płonących zniczy plonl:\cyćh na kata 
laIku obciągniętym czerwienią spoczywała 
trumna ze zwłokami wieszcza. Po chwili 
zdjęli je żałobnicy i włoźyli na barki człon~ 
ków komiteftu i Straży Piśmiennictwa Pol;: 
skiego, którzy znieśU je na brzeg, gdzie złoI' 
żyli na 8-rnio konnYm rydwa,~ie., Wojska 
sprezentowały broń. Na trybunę wszedł sen 
jor piśmiennictwa polskiego Zenon Przesmy 
~ki (1\lirjam), \V głębokiej ciszy zabl'z111iałY 
slewa Przemó\vienia, witającego wieszcza. 

Po przemówieniu przy dźwięka.;h or:: 
kiestr wyruszył kondukt. Na czele postępo 
wał szwadron szwoleżerów, baterja armat 
i komPanja piechoty, następnie szły: delega:: 
de z wieńcami. 

Przy rydwanie postępowali członkowie 
Straży Piśn1iennictwa Polskiego, za. rydwa:: 
nem Rząd in eorpore. l\1:arszalkowie Sejmu 
i Senatu, członkowie korpusu dY'Plomatycz:: 
nego, członkowie sądu najwyższego i trybu 
nału administracyjnego, generalida, Przedsta 
wieiele miasta oraz delegacje licznych zwią:: 
rków i stowarzyszeń. Kondukt zamykr~.ła 
kompanja piechoty i pluton konnei policji. 
\Vzdłuż wiładuktu ks. Józefa Poniatowskie:: 
go, Aleji 3 Maja; i Ęrakowskiego Przedmie: 
śda Poprzez Plac Zc'tmkowy do Katedry 
ustawiły się delegacie, cechY, stowarzysze::: 
nia, organizacje Przyspo.sobienia wojskowego 
harcerze i szkoły. 

'\Vszystkie domy, prZYozdobiono flaf1,:1 
aU. Latarnie na ulicach, zapalono, w oknach 

swiaHa, na ullcacn tłumy. vVysoKo wznlesi~ 
na na szkarłatem obitym rrdwanie Przepasa 
nym flagą biało"-cze~won~, wśroo eiszY,j 

- płynęła hebanoW'g 
W cl:iwili gdy rydwan 'dosięgnął kolunln~ 
Zygmunfa ze· wszystkich koąciołów za
~rzmiał~ dzwon1 .. 
Z zamku z odkrytą 

Rze!czvpoS;po~"tel. 
Konaukt w tym monlencie zatrzymał się. 
Pan Prezydent zajął Przygotovrane dlań w 
pablUu r~d wan'u milej;s.c.e~ Po kroCkich mo 
ała.cll i pieniach kleru Pan 'Prezydent zv."t'fa 
cając 'SIę do drogich nam prochó;w wygłosU 
Dast~uj!lce PrzemóWienie: 

Zabi~ram głos, &oby imieniem naroou pol 
sklego dać wyraz uczuciom i myślom~ które 
o.panowały w tej chwili serca miljonów, wier
nych obywateli tej &pliłej. Poryw serdecz= 
nego wzruszenia m hołd jednomyślny tysięcy, 
od Bałtyku do Karpat, od Wilji a ipo rodzi 
mą dla poety Ikwę świadczą, że naród cały w 
takcie odzyskania dla ziemi Iiaj~_:roższy&h pro 
r.hów widzi: fi czyni znamiona głębOkiego ma 
:;zenia. Czynimy bowiem akt sprawiedliwo3 
d, 'W sto3unku do wielkiego człowieka, którego 
tos wydał mu tułaczkę, cleJtpienie, wygnaniu 
i n~dzę. 

Czynimy zadość upokarzalą«»..IDu dla naszej :na 
1I"Ot!oweJ dumy wspom!denin że=bra-czego me 
lal pogrzebu w sl1ltny cd:wieczel"z obcego mia 
nła. Na miejsce ubożuchnej trumny kładzie 
my sztandar narodowy, kładziemy purpurę 
marmury i wi~nce. Na miejsce sIerocej ciszy 
j Oiposzczcnti.a staRnwti.my bicie d:r.wo:nówb 
salwy i poohylenie przed nim wszystkich 
Iilztsndarow. 

Przedmiotem kultu narodmv-ego nie mo
że być jednak same tylko cierpienie.. Zdro
'fV'J InstYlllL.t! tworzenia znajd1:tje ujęcie w apo 
teoa czyn.u i wi{:lkości. Czynimy więc powtó:re 
aki dumy nal'Odillwej wielkości jea:lnego z Sy 
nów tej ziemi, powiększając wspomnieniem 
hełu narodu. Chwałę Julj.~sza Słowackiego 
wplatamy jak Dajcennielszy brylant w d,aa 
dem pOlskiej chwały. Dumny jestem, aż mój 
naród idący w potążnym mlruchuzbiorowego 
hełdu i stwierdzający 'lem samem, na tym 
przykładzie swą świai!nmośćB że bez. czci dla 
wielkości niema. p~łę~i państw. 

ZEIiJI2~1:'1]~ała to wi~U>.a: nasza sojuszniczka 
Francia, która VI piębym hołdde dla ru.em~a 

II1II 

Gilel.-
:!tego sobie poety potrafiła ~cłącą~ si~ z nU 
mi w kulcie wielkości. 

Czynimy wreszcie akt postawienia IlIA 
ptl!i'ządku dziennym nasych najbardziej ty" 
wolnyc.h zainteresowań, zagadnienia kultur 
du~ha.. Składając hołd największemn br:ć mo -
ie polotowi czystego piękna nad Pols!tą
stwierdzamy z~l'azem najdo:ruoślejszą rolę. ja .. 
ką ten polot odegrał dla historji naszej ~ 
tyChczasowej, kładziemy należny nacisk ma 
śWiadom_ w~ laką mu przypiSujemy .D.a 
przys:dość- W tych trzech zdaniach powinien 
okreśUę się sens tego, co CZYnimy w tej cb.wi 
Ił 1 obrar..!ją· ~h6zaraz.em łntenclę i· ~a 
i:Y Rządu, za którego decyzją, prochy Jujue. 
sza Słowackiego powracają do kraju..Zanim 
złożymy je na Wawelu, który jest mlik:wia 
Rem polskiej chwały - niech będą pozdro..' 
wione wśród nas, lrlech bezdomny .łułacz 
-duch, będący słupem ogniStymllolskiej 
wielkości, symbolem największej ku.Uu:ry, bę
dzie dla Obywateli Polski jak wieczyście żywa 
i czujna obecność, bodziec i sprawdzian icb 
czyn6w." 

Po przemowieruu Kon(lukf Kroo~ł w· 
ulicę św. Jana do Katedry i znowu na'" bar 
kach przedstawicieli Piśmiennictwa trumn~ 
zdjęto z rydwan\! i wniesiono do KatedrY. 
Na środku katedry pod olbrzymim baldach~ 
mem złozone został'Yj zwłoki na katafalku.' 
U stóP trulllny morze wieńców. W . ciągu Ufi 
ty. Przy trumnie dzierz.yĆ będą straż,' człol 
kowie stfowarzyszeń oraz oficerowie. 

Po złożeniu trumny rozpoczęły tłum~ 
pielgrzymkę1 pragnąc \v ten sPosÓb zło'ivt 
hołd wieszczowi. O godzinie 8---meJ rano od 
Prawione zostanie uroczyste żałobne nabo_ 
żeńsfwo~ poczem trumna odprowadzona zo
stanie na dworzec gł6wny, ską'd o ~oazinie 
12.30 odjedzie specjalnym pocią:giem do Kra 
kowa, aby na wieki sPocz~~ na Wa weIu. 

i wSielkle inne robaetwo tępi na}fad~ik8łnłej 

" 
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BB'ILA:JSI''fóW W.AI-tTOŚGI fAs.. 

Amsterdam (~zerwca , 
WśrÓd niewY jaŚnionych dot~d okoliez 

nolcl popełniono na tutejszej giełdzie dia:; 
meniowej olbrz~ią kradzie'z, ... . .' 

Skradziono brylanty warto,śd. około 2b 
miljon6w zł,. stanowiące własnośc jednego z . 
h.ndle.rz~ . diamentów~:· 

Miasło 

'--

R(:rlin 26 czerwca~(pat) 
~,Bel'liner Borsen donosI z 

Pa ryza, ze w ostatniej udało się zapobiec 
zerwaniu roko·wań handlowych francusko·
niemieckich, wobec czego delegacja niemie 

ma Pozosta.c 'v Paryżu i p!ro'\vadzić ~a 

e 
I 

pOZostłlła W 
lei rokowania. Układy te bęC:lą miały na CI 
lu doprowadzenie do dalszej umowY prowizo. 
!1'Ycznej, któraby dawała FranCilri najwięki 
sze uprzywilejowanie zasadnicze, Niemcom 
zaś takież uPrzywilejow~nie Jlieformalnet ~ 
le za to praktyczne. 

W'TsUlca,saki Porza.r zniszczył """" .. ,"' ..... " ... "L'!! 

itJliolo 200 domÓw: i hudynkQ'W; 

azu minister pr jął z nłewymownem 
zdziwieniem. 

)u.bliezn~hI, 
MnÓStwo VI! 

,mleniaeĘ LlczbĘ of~r nie zdoła:no jednak .do 
. ~Cbc!Z86 ~~rt.~li~ 

Warszawa 26.6~ (Pat) 
,w z SCJllsacyjnem lIlwolniellucm ID;3Ude 

ta z wi~~~ieima Le Sanie IIJLe Jomnal" podaje w 112.11 

pełnieniu kilka następująCyCh szczegół6w: 

Gdy' Daudet dowiedziała się, że restaura 

Rozegrane VI .wlCzoraJszym:na Lass~ Waita:. zaczyna grac "WYpa'damj" 
. boisuk l,.OK z.awody o mistrzostwo Polski i w min. Sta1iński z Przeboju strzela 
iZakol!CZfły. s,ię klęskat Turystów '!W:$to$unku trzecią i ost~ltnią bramkę dlasw~ch barvl 
a.:O. ..... '-... . , . Po strzeleniu 3-ejbramki Kulaw~ak 

Zebranad(JŚiS1ic~le, ... ho liczbie ldz1e do 'pomocy, a Kubik O. na łą.cznika .. 
~OOO osób publlczndśC~~e ',tąQgla . ... wProSt, Gra . przybiera na wartości1 lecz do '·Przer~ 

,:wyjŚc' z podziwu z" Po,wodu niezaradnośpi na:: . wy ,wYnik juz ulega zlnianie~ kornerów· 
~3.Stników fioletówyd:l~ .. , 4:1 Turystów~ 
: Tury~cido·· zawodÓw tyctl wystąPili w połowie gry tenl!PO spadło i 
'~kłaazie, Lasś, Karasiak, Marczewski, Ku; ~ra sttlllCiła wiele na jakośoi: gry na jedną 
bik O., . ,Wieliszek, . Hintz', Michalski II, Bh\~ bram.kę (W art y). s . " 
')zczt6sld, Ma.jpn, Kulawiak:; Kubik St. Wat~ W oho drużYnach następują zmiany 
'łap.rzeciwstawiłanastęPujących gracz~: na. stanowiskach,.. zwłaszcza u gospodarzy;. 
'Fonto:wicza, 5zmiglaka., . Fliegera, WoJciechow W 8 min. Szcze'Pański. strzela 4 br, dla. 
rskiego,.JCosickiego,Prz;ykucki'ego, Radajew~ Warty, jednak wobec ,;spalonego" - ~ędzia 
Jkiego~ Rudzkiego, Sta1i6skieso, SZICzepa~:;:~i. nie uznaje. . 

.' .ktego t Pr~ybys2.'a" ,W· 13 min. centruje Michalski II, iad:: 
. . Tur't~ mieli: .łt Sła.by'dizIen:f a PoZQ:$ biega Magin i piersiamiwtła.c~ piłkę do 

temwielkiego Pecha, przegrali zaś dzięki bramki Warty, Fontowicz wygarnia Ją chcąc 
,~ed:v:sPOzYcjt ·strzałowejataku. kopnąc na. środek dla 'l'~oczęcia, tymcia~ 

! Atak TurystQw przeprowadzał b.ł1łch sem, . sędzia, z niewiadom~b powod6"\\r, 
le.1tom.binaeie W Polu, pod bramką ieauałt br,ąmki nie uznaie. .' 
gubił słęzupełnie' i . ttaciłPiłkę, . . naogQł 'Y/. 00 miD,~,,~_):róki CZa$' schodzi z 
',"ślkOOlblinowdzb~.~ a tmtJo Kosicki~'_·""i,. ,i.::: i 
~lał. . . ~eszcze obie 'dwZynyfu1ójuj'ą' W1Pa: 
". . .. Atalt, ·Wal"fy i }'eiJ ~:ra st,d~w stosun.s· ~~ zdobywają po jeqnymkornerze i sędzia 
Jiu·o<hvrotnie proPO~jonalnYm do ataku Ho odgwizduje zawody z wynikiem z:O dla \N'e,f 
letoWych. Nie··byłohYperkombdnacH: ka,żde ,~1. korneró:w: .. 6:f dla. 'IurystoW.. . .... . i. I 
Pociągnięcie konczylo się), .~ektoW1lym. sttza Sędzia P, . Oprubańsk~ z Krakowa ·dal 
tem. Turyśclpra~ ·Prze2;całY: czas gry młe' Ramzt6bk-ę Jak należY PtowadziiS ~wody 
Ii przewagę, nie mogIi jej Jeiirittk przyPieczę niestetF.- tylko do przerwy, 'egd~tŻ t, potem 
towRe; wynikiem~ kilka z~ :sParodyczn~ch nieruoh1iwy;p~u:adował nonszalancko na boi. 
wypadów Wart:f; uWieńczonyęJj zoąf:ałó ~~~~o częstomesprawiledliwe·orzei:s 
bramkami. . . ~u. 

Ptzeble~gry przedsfawiat SIę następu 'Z' :.,Wartywyrożnic wypad~ Fontow~ 
Jfico: .Po :rozlośowtniu stron., zaczyna Wart« CZft, obronęl Kosiokiego w pomocY'. Staliń,~ 
ze. słońcem i j'az w8 min. z· podania Ru~ skiego :i Przybysza w ·napadzie~ -, . 
k~ego Przybyszmobywa,':prowadzenie. Tury U .Turystówna wysokOŚCi zadania sta 
~i po~tra.cfe, jednej bramki,.zrywe.ią . się nttłMa:rc~ewski,MichaIski I,li:rrintz.Bar~ 
do. ataku i })rzyPuśzczają,c energiczny szturm dzo ladnemomenty rów:nieżrnia! !(Ublk: 
~t .. ·bra~ę .WartY.. ' St pnc~prZ'erwij" .. Lass·grał .·bez. ;. .zarzutu, 
. W 13mbl. prowa.i:&dPiłkę RadaJew~ przepuszCZIOn;V,:lCp. bramek n~ J,ył W stanie' 
~'dośrodkowuje, .l Ka:r~ . piłki nietrafi'a ... i, obroni~~ , 
:~adbiega.ją~yStali6,ski t;dOb);wf. dru~ąhranl _T~ryściobect11t) ,są w ,tabeli 'na ·,.tta~' 
. ~'dl4:Watą •. :": l. 'L .' ~jnem,': ll-em ·mi~Jscu,a Mlarta obok 
'\ .. ':~ ..• __ ~,'~t~ .)lłr~,;' 'I ··.c. • ... a 

ej's, do;st~C"ł:ająca D~.uulet'ow~ d'O więmWa. ob1ad:r, 
zmieWla właśoiciela, oga:rnął ją z tego powod. 
nagły niepGkó~J aUJowiem wyobraldla sobie,:te po
zostaj\~ to w związku z jakiemiś taf.nemizamia .. 
rami wl'Og6w Da.uuieta, skJero,wanemu przeciwkq 
jego zib:lOwiu lu.b życiu. W tych warunkach m..-. 
jł:wlocznie udała się do redakcji "Action FrancaiseCil 

gdzie zfbl'am kameloci b6la, pod wpływem. jej 
llaiegi!iill1, postanowili za k.ażdą ccmę uwolnić swe. 
pOi przyw6dcę z więzjenia.. 

Wydaje się to mepJi.'awdop(łll~l!ma wialiromoM 
o :pewnego rodzaju blokadzie wszystkich Unji tele 
fOlluczll:lJ ch w ministerstwie ~praw wewnętrznych, 

p(!dsekreiarz stanu Chiappe był właśnie obe 
GDy na źałobnci, uroczystości ku nczczel:eiiu pamlę' 

ci pol~ijł:vch podczaswojn"gdy wpewnym.< .. momea 
eT~ zblti:ył slędo.niego szef jego' gtłibmebl iq-
podstaWie windomo~ otrzymanych, z :wiązł_a s._ 
te, zakomUllliko,wał mu, że WY]iJUlszczemc Z więzienia 
Daudeta, De~esta i Scmaurda odbyło się. zgodnie! li!: 

JOzkazem 1 bez wypalllków. Chłap~e był w najWJi 
~zym stopniu zdumiony tą wiadomOŚcią j bezzwłtł 
czmc . ZbliżYl. się do m!nisb'a, spraw wewnętrznych 
ie,f!4lUaut,który znaIdował s.::~ opodaJ w odległooo,( 
kilku metrów. Efj)munIkując mu sensacyjną w~ 
domośó, doda!, że \f1Patlek był iila niego zujelnłe 
nioo«:zekiwaąy.I na ministrze Saaeut wiadomoić 
ta ncz,)"l'Jła piol'uJlv;aj ~ce wrażeme. Skomunikował Się 
o~ D,:Ltyehmiast' telefcwcmiez wlędemem . SaBte,., 
f;ląd ob;-zymałjedynie. potwiOl'dz~nitll zaszlych wy .. 
]1:.adków. "Actlon. Fl'ancaise'Goświadtw.a, . te nie Wie 
gdzie przebywa Daudet. . 

Chamberlin . i Lawin 
prulecH . dz'. ··Rad· Łodzlłł_ 

. WU'UhT~ .21 . ~ .. (~eL 91.). 
Orlędowo ··otrzym.aao .. w Warszawie Wi~ 

~tl~amberUn iLeWinpnYbędą doWarsmwy .. 
pomedzla.łekmiędzy godz... 1 8,'3 PopołudU!uodbr
,,"ając . lot . według następującego. P.fOIUmu:···· JIMi~ 
ba" 1 

- ,Wrocław .... ,wa:rsuwa. .1, . ' ... :..... . . i 

Lotnicy am.er~:v,rzelecą ponad ~ 
udzie będąWlit~ ~rzez lotnIkóW ,po1s~w ~ 
bl... . -

i iSlrCJI. 
UprzejmIe pr~yP. T, ,P.repUm~tałQ 

•• ,. ': ' ('. ..' o"" ",. "" ,.:,;. 

rów,ołaskawezaWiadamiameAdmirdstr. 4 tv .... _ 

ejlwrazieniedor~czani4 :Pti~z . . rOZ1l08imeU 
Cd, ...•...•...... ...... ~.' 

,~()ju.~~; lub tej opaźniania, AL Kośclus2ki . 
, ' . 

.' 



-= 

I 

• 
l • 

d Ul! 
[ó'dz, 2'5 czerw\!a. JąceJ swe CIzlecl m'allil. . Nie IdŻie rzesza . '& : Prom'dforzYt sIła pOPę'(towi,' vfY~~~ 

Powracalny 00 spra,vy kOluunizID'I", ' koml!nizlTIU rODaczego za ideą, lecz zaPrzęg.~ CIzą bezkarnie~ bo mają' na to środki, ab11.i 

i~ k~órz się I aj 

rzucaJ~c ga:rśc uwag ku rozwadze tak miaro'! się do pługa Postępowego" który w "dezu1ta~ w~kr,~ciG si,<t ~rzed kratkami s~du. . . l 
'd~jn~tCh cZIY}lwków jak i szerszemu of{ólu:: cie finałowYm wyorze grób dla bojo:wn~ów!'y~" .f'- .' t ~'.; A. łl ) 
:wJ. i '°0 . ~ l 
- Komuniznl, 'jak:' Ka~dY: przejaw sPolec~ ~l •• e.l." ___ '· __ ~.·.'~ ____ IIIlIIIiIII! ________ ~_~j{;'. __ ::.i~_ui!IIIiiI _____ NIiI·_· __ ~i; 

nej nowinki rodzi się z 'd'wu źródeł: ideowos , 
ś~i se.fizmatów i . względów materjalnych. ł 
PIerwszy: gatunek komunizmu, spłodzonegcr i 
emancyPacją czYstej idei, społecznego wyro~ f 
bienia znlkomycn liczbowo jednostek. Fant'.sJ ; 
~~6w, komunizmu, ktÓrzyby' dla idei bolsz~ 
~im:nu m.ogli poświęcic mal~ choo'6y cząsti!q 
"wej jazni i majątku ala poparcia żyWotno 
§Ci SWYch przekonań, nie wie,lu zliczymy. 
Zanadto zmaterjalizowal się światopogląd 
kosmop_oIityczny, aby mOŻtla bYło poważnie 
posądzić Pewne grupy społeczne o bezinterc 
sownośc głoszonych makśym. TYmbardziej 
maksym, ktore dla poparcia racji swego by:: 
tu zwierzęcą chucią mordów pragną utrzy=, 
mac się na falach kultury dwudziestect~ 
wieku. ~. :!!> 

e W Polsce KomunIzm jest oastar'dem, 
spłOdzonYm Przez żydostwo, żądne władzy 
~aa katolickiem stanem posiadania, który 
Jest naj silniejszym wrogiem idei pansemi<> 
klej. Spłodzonym Przez matkę nędze' eKon~ 
miczną., która nie mając ani siłv ~ ani mo,. 
mości drogą jutra, szuka wyjścia ~w konlU:: 
nizmie. Komunizm we&ług Poję~ przeciętne:: 
go plebsu, ma stworzyc bramy do raj!.!, 
~zie ma nastąPie wspólnota złego i dobre:: 
~. Ślepy popęd skrajnego bestjalstwa p.rze, 
llania wyznawcom komunizmu oczY na Pra ... 
Wdę zycia: zmiana formy nie naruszy treŚci 
odwiecznYch praw przyrody i nie - zbawi 
ogółu, kiedy liczmany klasowe Przejdą tylko 
z rąk do rąk, bez wz"ględu na rownowagę 
całego społeczeństwa ... 

Zależnie od swego roaowoGu, :koń:nv 
akm 'fil Polsce PowinIen by3 zwalczany nif: 
~chemi kodeksami, (łobremi mote dziesi'ą1 
tek Jat temu, lecz justicją, dostosowaną de) 

pSYchiki przestępc..y i doby warunków. 
Wobec prawa Przestępstwo podług 

obecnych, przestarzałych metod prawnych. 
1e&t rylko PrzestęPstwem podiug odnośnegG 
paragrafu kodekśu. Okoliczności lagodzące~ 
szerokie w interpretacji' dosłownej~ nie· ob:: 
Jętej nowa1izują kanonów sądownichva, WV~ 
łwarza.ją WProst anomalja Za jedno i to ;a 
mo przestę~~wo popełnione wśród tYc!i sa~ 

mych warunków, sąd wielkoPolski karze 
inaczej, niż kongresówka a Małop~hki też 
głęboką różnicą wyroków podkreśla nierów
nomierność pojęcia Prawosci sądowej. 

Etyka sędziowska musi otrzymac wY" 
tyczne, podług któryICh rządzić wolnośdą 
lub karc~rem względem obYwateli... 

Biedny robotnik bez względu na wy-o 
znanie i przynależność partyjną, - kieoy 
stanie Przed trYbunałem sądu jako przestę;il 
PCa komunistyczny, musi byc sądzonym, j,v 
ko człowiek, chwytającY w oślepieniu po', 
stęp owej denlagogji za brzytwę w PrzeKona:: 
niu, że to nie brzytwa a ratowniczy sznUi" 
rzucony topielcowi ... 

Względem mas robotniczYch mUSI 
miec S§d pobłaiame sPra.wiedliwej a kocha-

Jesi 

SłusznIe zauwazył "Rozw'6'jU w 'artYKC 
Ie o osadnictwlie polskiemi na Kresach 
Wschodnich, że osadnichvo cywilne powsta 
:wało chaotycznie i bez żadnego Planu zgóry 
nakreślonego, przytem bez najmniejszego 
poParcia ze stron rządu polskiego. Ostatni 
bowiem w swej obojętności i bezczynno~ci 
w tym względzie dochodził do popełnienia 

zbrodni samobójśtwa politycznego. Widac w 
myśl przysłowia "djabla nie draźnlj", nawet 
kresowe urzędY; Państwowe nieprzychylnie 
się odnosiły do osadnictwa polskiego, uwala~ 
jąc je wprost za intruza, któdy zajmuje zie 
mie należące jakoby tylko do tubYlczd. prze 
waźnie rusińskiej, ludności. Nic dziwnego 
zresztą, większość urzędników kreso\vych to 
rusini miejscowi lub' galicyjscy, wcale Polsce 
niePrzychylni i Pod względetn pań<;hvO'wym 

niepewni. Starostowie w lata:ch 1921-1923, 
bYli to wyzwoleńcy lub inni lewicowcy, uwa~ 
ża Jący się za naturalnych ,.opiekunów" 
mniejszości narodowych. Rządy więc tYch 
wyzwoleniaków czyniły \vszystko~ aby ra:< 
czd polski c:harakterKresów zatrzec, niż go 
sPotęgowac i zamanuestowac uroczyście, a 
przez to ostatnie ściśle z lVlacierzą zjedno' 
czyc. 

,WszYstKo sprawIało wra1enle~ JaKoDY 
rząd Polskll' mIał byc niańką cmnlerycznej 
Ukrainy, którą Po wypielęgnowaniu nla za> 
miar oddac hajdanlakom. Fatalne skutki ,a~ 
kiej gospodarki okazałY się jaskra\vo l'od:. 
czas wybor'ów do Sejn1u w r. 1922. Na 16 
miejsc poselskich, ani jeden Polak z Ul ny 
wyborczej nie wyszeaU CZY nie charaktery" 
styczne? 

Wobec ProjeKtowanej reformy rolnd I 
ogr~mne połacie z;~emi kresowej, polskie!, 
pójdą na parcelację. I komuż się one dOlta, 
ną~ bez Poparcia własnYch interesów Przez 

nieeelowo i szkodliwie dla 
J 

tząCl polslG?Ofo tym. Ktorych s'fan .. PO'Slq}1
J 

ma i bez tego Jest znacznie większy~._", 
sach tj. rusinon1, Nie przeczynlY, że i 05tą\ 
nich pominąc nie można, gdyż są róWnOt\N 

wnionymi obywatelanli RzeczYposp..)litej; ; 
dnakże' niech· się to stanie' bez szkody: 
ZYCIE RELIGIJNE. - ,. I 

Proba ratowania sytuacji w tym k1 

runku, że strony Pewnego odłamu nasze g \ 
społeczeństwa, bYła czyniona w ~odzi w. 4, 
tach 1925-1926. Założyli~my właśnie Tc~' 
Osadników na Kresach Wschodnich, 'l:?"Z", 
którem 'obJąłem prz:ewodnictwo.Ale, 
stety, nie znaleźliśnlY ani naI~eżYtego Z}oH 
lnienia ze strony ogółu, ani też niemieliśi n 

Yg.1 

I'oParcia ze stronY: rządu. I sprawa PQ~rz~;l-r' 
na zostala. A sprawa to doniosłej 'W'.~ 
gdyż teraz bokiem wyłazi. ~ 

I nie dziwmy się wcale, że w ta 
stanic rzeczy, będzie ,chaos panował na, t~ 
szYch Kresach "'w schodnich. Będą tam wciątj 
operowały różne "Proswity" będą się gniei1 
dziły hlczejki 'hajdan1~v~,ko - komunistyzznęi 
zjawią się jeszcze i to nieraz bandY: dywe' 
syjne, organizo\vane Przez sQwiety, ale ~', 

wiol polski7 będzie się \vciąż zlnnieh;zat .'1 .. ' 
polskość Kresów zniknie jak k~"D.fora. ~H~~" 
'ili.c~~ll~~m. abY słow~ ?,ojestały ąję ~st*lll ......... '.~.:'.~.t.i 
dzwlęklem bez i:re&.cl 1 dlatego walam pu'~,:' 
~znie tak do przedsta \y~c!Sli naszego f'rtt.ą-E9 . 
Jako też i społeczeństwa, by dOPóki ezli

, 

wzięli. się wszyścy do roboty ~ li 

Tam na Kresa·ch jest dużo ziemi urtl 
dzajn~j, c~ekającej. na Polskie ręce! Tam są(, 
lasy nlezn1lerzone l bogactwa niewyzYskane: ' 
Tam nasza ekspanzja i tylko tam znajdzl(ł l 
sobie dosyć miejsca! Jeśli teraz o tęm zaPó 
miimY~ stan naszego posiadania się skurczy, : 

K. A. Zych " (' 

się kOll1un iZlllt, 
ROZSTRZYGNIE PONOWNIE \\t;ARSZAWSKI SĄD OK~·GOWYt. 

. _ Warszawski tygodnik "Rozwój", wy; 
ch~dzący pod redakcją p. H. Zakrzewskiegó, 
w Jednym z artYkułów wystąpi~ przeciwko 
organizowaniu oddziałów strzeleckich. War 
tyk uJ e ~m dowodzono, że w "Strzelcu" 
szer zy się komun1zm i że wobec tego to,' 
ODe "awangardą CZC;·C;.Cl::,:':'D i1,'ten:acjo!.v.' 
zmu". - ,- "" "''' 

Komisa:r)ai: rząac, dopafruJą~ sIę w tem 
tOzpowszel hniania niePrawdziWYch wiad~ 
mOŚCi, mogących wywołać niepokÓj w spole 
c2eństwie. wy,stąpił przeciwko red. Zak:rze.~ 

skiemu ze sPrawą karną. 
\V sądzie pokoju 13-go okręgu W af~ 

szawy p. red. Zakrzewskiego uniewinnion'~ 
. W skutek apelacjJ prokuratora w;", 
dział odwoławczy sądu okręgowego skaz~: 
red. Zakrzewskiego na 150 zł. grzywnY. :'_ , 

Skazują.cy ten ~yr~k nie utrz~mał si( 
,,:' m~cy, bo~vlem sąo. naJwYższy wyrok dtu 
glej !nstancjl uch~lił i przekazał ~praWę s~ 
~O':l okręgo~em~ do ponownego 08a\dzenb~ 
w lnn~m skiadzle s~dziówł! 



""'1 . .·r'>. Pary:z w czerwcu.; 
Znany sP!ewatC rosyjski Szalapin sta1 

lię po swy!U ostatl1in1 konflikcie z bolszewi::: 
'~ mow przedmiotem ogólnego zaintere~ 

tania. Nic wi~ dziwnego, że już na dru: 
dzień Po przyjezdzie Szalapina z LondY;:: 
aoParyza lnieszkanie jego oblegali 

zedstawiCiele Prasy~ Pragnąc otrzymac od 
jrulego śpiewaka wYjasniefl co 
;tatniego niePorozumienia z bolszewikall1l. 
lalaPin udzielił szczegółowych wyjaśnieJi 

~~ tepnl~lt dnws}?ółPN'racowmt:~owi gazety pa~ 
#.L. <;i).n os e :tJe. OV{OS l " 

PismasoV\ .. ieckie zarzucają, 'Jak wiaCłol' 
no, SzalaPinowi popier:iUJ,ie :ruchual1tyboł~ 
ze"vickiego, motywując to ter;}, 'że SzalapUl 
iarował 5,000 franków dla dzieci biedllY;cll 

. JJtligtan·tow.. ' 
,.00 incydentu tego -"'m;Ó;ilW SzalaplD'p 

- CIoszło w następującY sPo$ób, Po pl'zyjez: 
'dzie tlo Paryża zWl'óciłem się do jednego z 
d~lChown)Ttch pt~1'\vosławnych z prośbą' o. od::: 
~iI'awienie w mem luieszkaniu nabożeńśltwaQ 
'l'l~dy wYchodziłem 00 p<?pa,spostrzegłem 
ą-gródku1 otaczającym cerkiew, mn6s'two 
'~dny.cłr ludzi. Przyszło mi w6w"czasna 
n~e-'właściwie trzeb;! by było ponlóC leli 

,t~iom. Przecieź; i ja jestem ojcem. Długo 
lięc się nie na.myślaJąc, ofiarowałem 5,000 

lrank6w na' kuchnię dla biednyc.h C:b:ie·d 
~:H!yczem, ...... zapewniam pana, -' nie przy~ 
szło mi na . mY:$1~ tz1e uPrawIam polity,kę, ~ 

i",P' 

czerwca 1927 l. Nr. 

lIwRozwoju"I) 

wyszły z tego straszne rzeczy. Ciekawym. 
aJaozego Rosjanie tak chEttnie zajmują się 
politYką. W Rosji każdy lll:usi politykowao, 

llu.stracj al. :nasza· przedstawia,' . znakomitego 
śpiewaka rosyjskiego w roll Borysa Goduuowa 

ale ja Już mam tego dosy3, chcę się pośwlę~ 
eic wyłąt:znie ukochanej sztuce". 

.. - No, a .co zanlierzapan UlczyniE. 'je:ll 
~ pozbaW~ąj pana; obywatelstwa ZSSR. 

godnośoi "art!Ysly l1arDaOWegO"? 
- "Cóż mam robić? Niechaj ogłosz~ 

publicznie, że' SzalaPin nie jest "a.rtystą naill 
rodowYIT1", 1\. dla kogo to właściwie Szap~ 
lin śpiewał, jak nie dla narodu? C,zy może 
dla koni? Odbiorą mI 'Pas,ziPort? No dobrze! 
Ale krwi mi nie zmiend~ - krew zaV(sze 
b~dę miał rosyjską... ~ 

Muszę pJ~zYzn.ac~ - kontynuuje Szala~ 
pin, - że wlaślCiwie bolszewików nigdy nie 
krytykowałem. Ot, pODrostu . rząd,- i CÓ~ 
to debatowac, Przecież i paszport mam '30:9 

,,,'iecki. ChciałbYl11 jeszcze zazna1czYć, że i 
za carskIch rządów poPełniałem "przestę-. 
pstwa'". Ileż to razy pomagałem rewoluc.jon:-
8tom. A . nikt mnie wted")j z tego powodu 
me Prze,ślado.waJ:" .. 

-Cz)j zamierza pan powroci,c do Ro • 
sji?, I '"' 

"Nie, narazie nIe mogę. .Nlanl kan tr ~::łllli 
1,tY podpisane w IEuroPie. A oprc)cz tego nie 
chcę. Mnie tam twarz musztardą wysnlarowa 
li. Przeciez takierzec~y biorą sobie nawet 
lokaje do serca. obw:zi muie '. tak niespra~ 
wiedliwe Postępowanie. DlwCtZego to,ohc~;o 
l:Qieszkac w Rosji, . czlowielr musi się ,obQW ją 
zkowo zajmowić PQlityk~ 1. do t~gobyć ,hol 
s:tewikicln? Ot tutaj w . Europie ani Niemfi! 
cY, ani Francuzi, ani Anglicy nie .if\daj~ 
odemnie, bym W'ystąpil Przeciwko Chińcz~" 
kom",,..... 

Z. L· 

~~,~ ·a·na. ~ ~~ Się W(~ć, ~ _ 
l~e jl1likieś dlziesd\~ lllJnUJt czasu dDe1llI:llLa~ 

: .I(ied'Y j(uj22 WWesręqi:a, ~ d!V!IIa.DaŚCJie rublf~ 
~~y. dlo mej sąs1adIk.i, J paolj,Perl.n:łluttew/ pa.Qii 
Szti:lmanistaa~ ,Gii~ i poJW1edlzWa~1' ., 

.' ......,. Cormoo~yr . Niech. palni wtYAlllde od ·Ima· pię<; 
rubli,rra. ~~e ~ ~w~ jlalk ~ m6fwitb.lP" 
trzelł'n.e~ 

. . P~i~waż . a~W1a;t. ~ 'nire .'. byt1Q dQ ~~ 
iWł.~e pam· Siull'1a! roZl~ ~ .bilo!tąp pieniądza, 
,ale . Dl&t~aatprz.eaza:a. ton porwu:iJtDJiej,S!ZIY i ~~ 
~. .. !\Wiła ioohta.ó ~ cbiOOJ!:l11. "I" . .. • 

, .... ~P,.~ 

'. I '.' .. ' . . '. .' l1li . '. . .' .. 
"I .. ~ pr~ ~ ~:na ClZtettlJzieści .mlinn4 
~G~ 1QIdIejściean ~ P!olllliew1att dJo' BfłIaICji. ktoIle
JO~J bylio w.ł~rpje OIkollo! . ruaevdlz!ięstu minUJt·~, 
W:l~ 2Jł~ po·"·ędJko . Aro!I1kia,. owinęlla go szęzea.ną. 
W:, dUżą cdlustk~ p()lldegłia, do· st<m, obJwtyclba.· zarwĄ~ 
~~ al j~en:u, slWolczyłla. kIu. ~) dldajejq~ 
~ł łtll%Y~ llla. ~;. .. '.. .' 
0rS ... .-_-::-· Pą(1JliętĄj, ~~. llIie. bił ~eca. Tyj~ 
~~. -

~otem P~iłl&J ClZlY ma ple.~ w' kiłe$\Z~ 
.,. ó.Pu4cMę; ~ni~ ~e je ... ~R~~ 
wyJbi~-- ~j~c ~ sclhloiCl/aictb,;, .' ..- .' . 

. - :UmyjlOie dJztiecil DajCie lim jeśićl '. ". ' 
*ą'm~,umz .~ .. SuJr-a sie~ w poezelka.1m' ~ 

. ~~ty~ . tirzYtm!lllla,.~ ręikru.·, . ijpi8JCego. . ~', fl8M!ij 
n.l~gx.. s~ct14elUlie WI~.·· ~ę .~. ~łQ> ... ~ 
SWPJ~Imlej{k.ę. .. .. . .' , 

.... i .T6ll'IaJZpa.tId.~1 : .' .' i' ..' 
, .~ .• ~ ~, W~do sabin. i po!ldonrita' 
Slę:Q1.i!kl(),leilmrrowtL· . . ... ,.... ..... ' ..... . . 

. ."""' Dziarl dJotb!~yprunI11dkJr~!i 1a1księPanU 
P~ t . :Al"~'Y'WiIO~ paID1U dbtktoOlrOWtilllÓje ~ 
ltp. .. ~.ooą~~iem-- nilelWiad!Q~'~~:PbP,roS!tu' utnł 
p~~e,; p(}kJbo[, PQdrs\Z.eda; .1l1~ęj.,~gł~lJIOlZpl'ł 
tac. ~l1ustmę i •. O!f;WOłl'!tiylW~Y.Cfbło,pcu ,'~, otbejrz3i 
jeu~mue. . .... ". / :<> . •.... 

. "~ . HIll": -'r!4'~. n~:.;NlitPQ(lejrzłl:n~ 
me WlOOĆ: . " .... ..... ..... '.. ". . '. .. ....... .•... . ..••....•. 

. Tu lWJ,ęgł Sit}.nl~le'dri[Vtr~Y~·~P~ły,Zid:~' 
Wllooy i kTzylk.'Ulatkl: < i ";:'. . ...... . 

• I':'., Panie dKllk~zefJallie.·to .. Qti~~~ra~: . 
~/~!~l' ........... . ",' .'.:" 



. !Jak ]U~ oonosIfiśmy nieaawno, ruch 
tPirytystYczny w Anleryce krzewi się w cza 
sa-ch ostatnich coraz bardziej, Ośrodki~nl 
ogólnego zaciekawienia ~ wielkiego zaintere~ 
sowania stał sję obecnie zaulieszkały' w No;, 
wyro Jorku 38-letni belgijczyk Mh~(;'abeHi. 
tJeśli tylko część jego cudownYich czynó\v 
okazałaby się pr~Wdf! i ostałaby się wobec 
krytyki nauko\vej - to ten człowiek stałby 
się nahvYbitniejszem medjum z wszystkich, 
które! kieidykolwiek wystęPowały. 

Mirabelli urodził się'we Włoszech, 
przybył jednak jako dziecko do BrazYlji 'Je.-.: 
go tajemnicze, niezwykłe zdolności odkryto 
podczas wojny światowej. \\1 r. 1919 zoshv 
la z wielu po,,'ażnYch uczonych utworzona 
komisja celem bliższego i dokładniejszege 
zbadania tych cudów. Uczeni z góry byl1 
uprzedzeni, że mają Przed sobą tylko zręCZ:ił 
nego oszusta. Mitno to jednak zabrali cię 
no dzieła z nahviększą smniennością. \Vy::. 
starczY' powiedziec, że eksperymenty trwały 
ły Pełnych siednl lat, a przeprowadzono je 
w instytucie ~llienfu, 10!nbroza. 

\Vynik tych bad~ul teraz wła.śnie oglo:; 
szono i podano do publicznej wiadomości 
nietyJko w czasoPIsmach naukowych.. lecz 
:rówhież codziennych. 'A'rojki te posiadają 

tern większą wartość, że z~slały, one po:; 
twierdzone przez 555 lekarzy, Pfofesor'Óvr, fi::. 
lozofów, techników i innych wYbitnych u~ 
~nych, którzy zaznaczyli, iż osobiście Prze::. 
konali się o prawdziwości "cudów" MIra:> 
6eIlIa. 

Opowiedzlny teraz, jak odkryto zaol:; 
ności tego medjum. Pewnego dnia oswiad.-.: 
czyI Mirabelli, gdy 'wraz z kilkolna osobami 
bawił u Pewnego znajolnego Ze obraz, znaj 
QUjący się w sypialni zostanie cudownym 
sposobem przeniesi'ony do nlieszkania, od!s 
glego o dwa kilometry. Mirabelli kazał udac 
'się gcściom i gospodarzowi do sypialni, sam 
zaś pozóstał w przylcglynl salonie. Co 
tam robił - niewi'adonlo, Dość, że zgroma 
:OZem ujrzeli w Pewnej chwili, że obraz od 
ryw~l się od ściany i znika bez śladu. Stało 

sIę to -- należy podkrcśHc - w silnem oświe 
tlen;.u dziennem. A wogóIe wszystk~ch swo 
ich cudów dokonywa Mirabelli w jasny 
!Jzień, nie posługując się, jak inne medja., 
ciemnościq lub Pl'zytlulnionem świa tlenl 
~zerwonem. 

Mirabelli tyIl1 cufienl zyskał sobie roz 
t;łos niesłychany. Cała AmerYka zaczęła. () 
nim m6wic. \\lprawdzie znaleźli sjQ scePty~ 
cy, ale MirabeUi Potrafił im zamknąc usta. 
Zresztą oW)Tich 555 godnych zaufania ośobi:: 
;stośd stwierdziło niezbicie szereg faktów 
wprost zadziwiających. 

Oto MirabelIi w transie Potrafi tak 
zwanem pismem autornatycznem Pisac w 
trzYdziestu siedmiu ięzykureh bardzo glębo~ 
Ide dyssertacjejl studja ] rozpra"\vy zł 
wszelkich gałęzi wiedzy. Uczeni byli zdul9 
mi!eni i do głębi Poruszeni wszechstronno,: 
rcią i wnikliwością tego fenomenalnego me~ 
dium -

Najbardziej jednak sensacyjnYch' rze 
cz.l dokooy:wa Mirabelli :tli zakresu zjawisk 

~: j < 

Najei~k8wsze medjum świa 
fb:ykalnycn. Sla'&. nP. w fotelu. KomIsJa 
prZYwiązuje go naj staranniej rzemieniami 
do krzesła. Nagle krzesło wraz z siedzącyn! 
podnosi się z żiemi i tkwi w Powietrzu, ja:: 
kby jakaś tajelnnicza sila Podniosła je ao 
góry. Może się to krzesło wraz z .l\IlirabeI:: 
Hm podnosić nawet na dwa metry. U góry 
żadnYch sznurów czy Przyrządów: - nliema 
mowy o oszushvie. 

A oto inny faKt. Pewnego :razu Mira:: 
helli . w towarzystwie, w którem znajduje się 
l"ównież pewien senator. Nagle Mirabełłi 
oświadcza, iż widzi rżeźbioną kasetkę, naP eI 
nioną banknotami, która wydoby'wa. się .~.« 

'T' 
ma z bIurka senatora i leci pOWłefrze~~ P<i 
chwili kasetka sroi na stole przed osłupia.ł~·;; 
mi widzami: Takich niesłychanych cudów~ 
dokonał Mirabelli mnósl'NO. Mimo wszystko 
nie, któ;zy nazywają go hardzo sPrytnym 1 
wprost gen jalnym oszustem. Trudno jednak 
wszystko kłaść na karboszu.śtwa..· Kontro19 
555 ludzi, wybitnYch uczonych posiada Pl:.,. 

ciezPewne znacżenie i daje rękojmię, że ' 
tajemniczym brazylijczyku tkwią. jakieś sir 
potężne, a bliżej nieznane,którYich umy 
liudzki narazie nie może poją,3, zba.da.G 
p;r.zenikn,g ć ... 

Polują łukiem, hodują bydło i piją wódkę z mleka. 
Przy UJSCIU rzeki JenIseJ 00 oceanu 

Ljodowatego mieszka nieliczne już dziś, 
. bo zaledwie 60 tysięcy plemię, stanowiąc;..: 
pozostałość Po samojedach; plemię to nnzy'" 
we. się sojoCi. 
I Plemię to u~rzynluje ~ię 'dzięki -~k!,,; 
waniu i hodowli bydła; a skórki sobolowe, 
gronostajowe, wic\vióN:e;e (wiewiórki syberYj 
~kieł w przeciwieństwie do naszych, dają' 
bardzo cenne), są artykułenl wymiany j 

w~wozu bardzo pożądanym Przez kupcó\v. 
Sojoci przed zetknięciem się z rosja:: 

nami zupełnie nie wiedzieli, co to. są 
· pieniądze. Nawet dziś jeszdze skórkisoho.ło".'e 
czy wiewiórcze stanowią tam ogólnie Przy::! 
jęty środek płatniczy. 

ITeśli mowa o hodowli - soioci bOGU.:: 
ttwłerzęciem P/OCią!t.-owem 1 nos~ czło\iv.teka 
na grzbiecie. 

_ Do konnej jazdy renifery nainlniej się 
tladają, bowienl bardzo słaby krzyż i tyłku 
bardzo nlocne okazy mogą być do tego SpOI'l' 

tu używane. Zresztą renifery nie dają się tak 
oswajać, jak nasze zwierzęta domo.we. 

SOJod usposobienI są naazwylCzłł) pu 
koj'owo, broni Palnej do dziś nie mają prawit 
wcaIe.1 a strzała i łuk słu.żą im tylko do·po 
lo\vania. Ale też w strzelaniu z łuku d osz ". 
oni do niezwykłej poprostu wprawy. 

Mieszkają sojoci w jurtac1h, kt6rych 
skupia się cale ich Zycie. Punktem nahv3.:t 
żniejszym takiej jurty jest ognjsko':'cJ)1 
ochrony przed· z!mnem te jurty wyłożone .·s 
szczelnie skórami reniferów.' - ' 

_ Jakozwolennicy Buddy należą so~. 
pod 'względem religijnym do tej olbrzyritif, 
masy ludności Azji, wyznający/ch tę naukę; 
ale niewiele z nich zostało, bo obrządki śZ~~ 
manów i czary panują nad calem życiem SOjOi 

tów. Sądzą oni~ że niebo i ziemia zalu,dnł~nę 
są Przez duchy i upiory. .....:' . 

A ze vi tunaracn ~cle jest ~ ciętlde~ 
a zboża siać nie można, więc pomysłQwy so: 
jota, chC.ąc się rozgrzać, pile .. wódkę, ~ędzonf 
z: nl1eka. ~. tym celu gospodarstwo . i&g~ po 
&lada speCjalne urza;dzenie i gdy pan dom., 
polu jt\ jego żona i' dzieci PrzYrządzają t~L' 
swoisty napój alkoholowy. 

Tragedja k Prego nie nauczono pracowaó,. 
PoFcja i SąPiy budJapesz.tel'isklie niemało ma.

j~ z,'IIlartwderua z Jego Cesaa:ską, Wyooiklością, księ
elenl .Abdulem KOOii!t'!am, synem sułJtlUna ture.clklie
go, Abdul Hamida. 

Jego Cesa.l'ska Wyso!k<lŚĆ lic;z.y lat 42, posiaJdla 
mile, ?śmdec:hnięte oblicze, pr2lel1!iklilwle OiCłZiy nie.po
!:'ł&!rOUJ.I01ll.ą oehOitę l1Żtycia. 

Gdy ~r.zed cziteremtt. laty syn SlUiłtański prz.y
był" do stolIcy \Vęgier ,waz z Slwemi dWliEm1a rona
:r.ni, dwojgiem dzie'ci i c.ZWl.'1lyiffi eUlluchel, uśmiecihał 
Bi,~' świat. 

RodJz:ina ksłątę:ca zajęłllli wspaJU~J8..łe apruriamen
ty: 'i h>0ielu Cariton, a na srebrnYCh zastaJVV1acll 
WllOSZ'ÓTIO wysztUlk,une pot4rruwy, nie liczi\jc gąsiorów 
wina i liki erÓW. 
. Często do rana d2JwtonUy iklieliS0ki i z za· puezty 

:l,ych k.(.ta'" wyUobywał się srebrny śmtiecih sułtam.ek. 
. Dostawcy i aferzyści cisnęli się 00 hotelu, aby 

(l:flarOiwa~ swe usługł sUłita'I'iskdej 'WYalOfko,Ś'ci. Pro ... 
r<mOfW8LO mu l'óż,ne interesy, Z&C,ząj'.\'szy od k:upna 
dorn6;w, a SkQf1!C1zy-\VIS'ZiY na mniej lub 'Wlięeej h~gnl
ny(!Jh rUlłżon1kach;e. 

Abdul KOOih' Jl;!UOO'\~~ 

\ 

i pow.rezy. 
:Zhpełn~aly sdę jego po/klQje~~a1i, a; kionw bar 

kQlwc stale ulatało. 

. P&';llego d1n.ia. odes~ ~ lisię. zdo,pis
k.ieiOl: :Ul~ma potkrycila:! 

Od tej ch'Wlili Z!l!Czę1<ł1się trragOOlja. ~ za. 
bierali lich.wi~ze dJywlair.Ly, samochody i:brlyla.nty, 
a gdy wymeslono . ostatni Plizedm.iot w~ 
ri()jzpoc2.ęła się bie.Qja, a wraiZ. mą, nies.tlJ&.~ domowe. 

SultJaIl'llki bYly neZiaJdlorwolone 2l ~ baIJikltnta, 
który '\v dodaJtku trMV1ia 00tC!S rwI kna.jpa,ch i m.palr' 
afektem do pe;wnej węgierwej t8lThOOliki. 

Skoro \\'1pr'oiWi3Jd\ził do dioImIU llJOW~ Oicllalisk4t '10 
!1Y pDdn.iosły bunt. I _. 

. Pi~~~\"lS~a żona spM{QWMa, waUzy i W\yjoobala 
dJo 1U~~CJI, PI~..kOO zaś Moojddje, druga tona. ~ 
sm wę~, hotelu i zadlottyta. "saliQ!ll piękności". 

.~",;.b j~l :Cad:ir pozostał sam, bez ilon, bez płend" 
d2Y; ~ l'ZJY'Jaclele dOTlał<Lza1i mu, 8.iby wzi.ął słQ. <ID 
Jd..kl""J'Ś pracy, Wyitoniłla m~ jed!n.ruk kweSltju _ dp 
jaikiej.\? 

, ....", .. Nie umiem pr'aJCoJwać. -' melan'C:holijn~& oł· 
::lutrta S)'D, mtłta.ńslti - tego nig4y &ię nie l.lMY-
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TEATRY. 
reatr MiejSiki ,,Nie wz.e.ba się niczemu dziwić", 
~!' ~ulaI"D.y W.ieczór SłO'wl3lckiegQ l - WIDOWIS"KA a 

uin~ uSz.atan w jedwabiach<l 
pbmdi't: "KTólewi,cz Aniołków" 
.,'UlWl"Na pwrysJt.im bruku 

&tmld: -lUno Htrabia bez pa.s.zportu 
:000011. "Ba..talj()([l m.u.ośCli" 

ezarry "Ferma du.chów". 
. lmperjsli "Szatan oce!an6w·i~ 
Dom L~ "ZłQQJziej z Bagdadu" 

.:~'Tso "Bat2.1j()D mH{)ści" 
l4iejlS\k.i Ki:n~ .O'w. "Krzyżowa dJro~a Ma1y:ch niewol:' 

'ladom i żące. 
i" '\ ID * 

F'hedwyborcze wiece Ch" D. 
w Tur~«u 

Wobec zblizaj:ącycn się wyborÓw Cło 
~dy miejskiej w Turku ożywioną dziaJsI$ 
-;ość na terenie tego miasta rozwija strot'Ani ... 
:twa Chrześcijańskiej Delnokrs:cji, ulz~dza 
~iąc wiece przedwyhor·"::ł"e. W zWIązku z 1ą 
akoją wyjechali 'w dniu 'Wczorajszylt'll 'do Tur 
ku wicePrezydent p. Groszkowski, P. Pje~ 
~hotkówna. {r l . 

.ot:... " 

il~rzeelw~~~ą~:~!~:i.W dnI 

:",'. Związek praco\vniko'\v mIeJskich ii te:; 
/"~~ttllilnych . Chrześcijańskiego ZjednoczeoHl 

~,.:WOdo".7.e .. go na plenarn~m pos~e,dzeniu ~~ł,. 
.l·' du. zwu\zku posta,ugwtł prZYJąc czynny 
1'.' jat akcH. prctestacYjnej Przeciwko P,t'Chil 

, ~,towi ~lsta'v y Q handlu w niedzlclęi dtlt 
c jwtąteczne. W· tym ,celu uchwałą zarządu 

·;Ii .. ;ydelegowan. i •. z.ostali jako przedstawiciele.-. 
;t;'"iązku pP. Elmrich i Kilczewski, . którzy 

/~:zro!J,w- akcji Protesta.cyjiej czynnY udział. 
'. 
~. " ----:O!~ . 
~" .~ 

.;~"łkll P~!.I~Jn&:: 
TragIczny skok zpoeiągu 

( W C:~Olr31j o godz. 5,10 NiDO 2lalW62l'Wl8iDO pogo
l torwie nflt~DJkoW'e na;· drwovzecLódź-F&bry,czna. w ce 
I lu u<W.-ieletda poIIl-ocy lS-letniej mieszkance Ra.d'o 
miaPc.1i Fuksrrne,nÓIWnię. Jooh8.iła ona 00 tkl'eWlllyth 

, l S1WYCll dlO Łodad wodJwied:zdlll:Y. W Kol~h.~ 
.. ' ID.ltJst dA:. paCti~ :!~oogo w kierunku Łodzi prze

.. sj.1,.dla d() pocią.gu W"arrsZlalWskieg.Q>. Gd:y polOiąg ru 
S1S ł sp<Jstrzegła. 'Omyłlkę. W ÓWCJZ8S O'tWlOłrZyw, dnmi 

. wagonu wYll'zucHe. pac2lkd i wyskoczyła na. tor. Sikut 
. ki tego EIJk,olku były straszne .. F,uksmanóIWD.Q roW}, 
,r.~j~gł()M1ę, cudtemtylko nie dOOlbaIWszy się pod 
:l:iiJ'ła. Z ~ pośpieszyła jej SJ1!tmba Ilrolejowa.; w 
v·fIą.llUl?! bardoo C!iężikim . pr~8IWieziono' Fulk~rmanównę 
)OCląg1 e.oc . Il6 dworzec w ŁQdlZi sk.ąd porgotOlWie J)l'lZ6 

.WdoZ.io ją do szpitala malto Pozn.aJlskil,cib... .(R) 

ł<to zamordował Owezarka~ 
Policja Plowadzi'\v aalszym «lil'gll. e .. 

\Ierg~czne dochodzenie .~ lęst nadziej'a te 
v~krYję sprawców .ohydnego mordu dokon~l 

nego na Owczarku •. 
".'. Jak się dowJadujemYf weiłług przypu~ 
~"')zcze:6wladz policyjnYch, mord na osobie 

: Owczarki. m6gł byc··. dokonany przez tych' Sfl 

mych ,o~rYs~ków~kt6rzyw ub. wtorek r6w 
oleina szosie konstttntynowśkiej dokonali 
na.1PtHJ·lU na. włoś~ijanina Jana Zbijewskieg(j, 

zdązał 111ł, targ dO·.·· ł.;odfl.. .fAJl 

r,,ROZWal" Ponleaiialelc m: ~etwca l~1: 'Ił 
FmJ!!ll'tq.:it~ 11 Pt7 nnm fi m. t ..... 

r loi ID. 
Poseł 8iszki.ew10z ranny. 

Na gO;dz'i"nę G poPołudnifu w SoDotę UD. zosta\ł 
zWloill"ł,n~ rI'lzez NPR l&w~c.ę w ZgierZ/u wiec przed 
"'~yb1I:"c '1y do sali fahrYlki Hofmana. przy ul. Da)Jirow 
sk,iego. Na wieC' ten przybyło z g6rą 1,200 osób, 
wśrĆ':lktórych prólcz czł-'m:k6w NPR lewicy znala
zło SIę również wielu przedstawddeli iDlllych ugru 
lJlQłWtali p(:lityczny'Ch. I,uż na. samym wstępie dał się 
::au'Wa1~ Ć DJastrój podnieco:ny, ~rw'laszcza ~e pewna 
110ść w.iel'uja,cych była podchmielonra. B'll'1.':II1istr2; m. 
Zgiei23 pan Świe:r:cz :/'JaClZąl swe przem6WIiJenie od 
wlyja.śnlel!ia zebranym jż nie miał nic wsp6lnego 
z nadntycaaroi wyikrytemi osta(tD/io w gospodarce 
Magi~1;;'łltu a pUJblikoiWlanemip:r:zez "H(}zwój". W 
tejt'e ~mej chwIili powstał nieopisany zrgie~k kt61l'y 
uDJien.wż]Jwdł bUtrmisstrZtOlwd dalsze p1~zemawiande. Po 
·mm zabraa; g~ ~eli ~ZikderwJi!cz lercez i; temu 

gglI'OmaazE'ni nie d!ali przyjść do słoJwa, dJotn:m:p:.:. 
j~c si~ by opuścił try,bunę. Gdy mimo to pos&]: We: 
szkie;wk~ usiłował przemówienie, swe k~tynuOIWa6 
tłum przypuścił sztUirm do trybuny i mów>Ca D&o! 
WlDłQ(l1y yostał dJo jej <>'Pusz,czellia. 

PoslZły w ru.c,h note tak że kiliku uczesind1kórm 
wiOOI;l 7()'S,talo cię:1Jko poo-aDJioDYlcih, rówruiiet i pos$l 
Walszik:;\':wioz opadnri.ę,ty prlzez ptl'Izeciwnikórw IJOldityclO 
~lChzostał rlanny w nogę. POLi'cja TOmwdą,zam. wiec 
i zmuc;Ha zebranych dla opuSłZiczenia sali, niedopu 
Slzcmj ą (,; <!Jol poiWtórzenia się ,kt'WIWWyeh MV'8.lntUJr na 
u1ilGy. I~omdsarj'art Policj~ w Zgieroo p~ Wf 

sprw\;'lie tej energiczne dJoc\hodzenie. Zaza~yć na 
'letyit jest to 3 z kolei wriec zgierski połączony z 
gotrS'l!\:cimli bójikami. (R) 

'~ 

r nie j I e 
ZA WIĄZ~NIE KOMITETU Zl POSRCł Q POLSKICH 'STOW~RZYSZEN. 

'Jak się dowiadujemy zostal zawiąza:: 
/ ny międzystowarzyszeniowy KOlnitet dla 

obrony odpoczynku niedzielnego. W skład 
Komitetu w,ehodzą Przedstayiciele wszYst:: 
kich sfer społeczeństwa polskiego jak: Sto;: 
warzyśzenie Polśkich Kupców i Przemysłow,:: 
ców Chrz'eścijau, Resursa Rzemieś1niczatt 
Stowarzyszenie Drobnych Kuzców ĆhrześlciJ 
Jan, Polskie Związki Zawodowe ,,Pldaca'\ 
Związek Handlowców Polskich, Stowarzysze 
nie Pracowników Handlowych i Biurowych 
Chrześcijan, 'Związek Młodzieźy- Katolickie), 
Sto'\,"a rzyszenie Robotnik6w" ĆhrzeącHan 
wiele innycH. 

Komitet z ramienia powyżSZyCh orga~ 
nlzacji wystosował' bardzo obszernie umoty,~· 
wowany memorjał do Pana 'Prezesa Minb 
stdów, oraz Ministrów: PrzemYsłu i Handlu, 
Sprawiedliwości i Pracy i Opieki Społecznej, 
wykazuJ~cy nierealność' zodjętylcn zamie=, 
rzeńprzez mniejszośc ży'dowsk~ s~ołeczeA:S 
'StW~ 

I 

q~roa.nizacje powy~sze, jak'o przeasłlll! 
widele zolskiego śpołeczeństwa, nie· dopu~ 
szczą do pogwałcenia i zdeptania praw i 
zasad chrześcijańskich i wielowieko\vej tr~ 
,'clycji - właś<$.weg() włodarza na Polskiej 
Ziemi. 

Dla wydazenia swej woli i z;a'd:olCumen 
towania. naszych zasad chrześcijańskich, zgOl 
dnych z prawami kościoła, jak równie~ dl'a 
wykazania, że złamanie odzoczynku niedziel 
neoo jest zamachem na zdobyte pra.wa so.. 
ejalne szerokj.ch werstw pract;jąCYlch oraz 
Powzięcie odpo'IViednihc rezoluc ji w tycli 
sprawalCn - odbędą się w środę dnia "g9. 
czedwca rb. o godz. lQ-ej Przed południem 
dwa wiece: 1) na dziedzińcu .&mow Poznan 
ski ego przy ul. Ogrodowej i II)' na placu 
Związków Zawodowych "Praca" przy; ,WO<L 
ll~ni RYnku. .' .' :J 

Na wiecacn tycn bęl1ą przemawlac p()@ 

słowie oraz Przedstawiciele wY:'żej wymienio 
ęebi· Qfi@niz~j~ . . 

d 
i 

.. ., 
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t.:k OBÓZ Y.ac.A.. 
UD6z UMCA dla cbłopc.ów zd był ,,,nelką po

~lrn()f:ć wt'śród mlodlZiety :naszegio miasta. ·WielkJa. 
~ć chłopców ze szk(.>l śl'cdnLch i po'Vv\Szechn)"ch 
apiaa.ł~ się do oOOz,11, metylko z Łod!ldi. ale i ~ oko 
&myt~h miast. Również vVarszawa zamierzała na,m 
łfteSfać im chłopców, z których ty1klO 11 możnąiyby 
lo przyjąć. gdyżobóz 'WIJbudo.waaliY za pieni~.);»łó
dfltk.tcl'.. ohywateli winien w pierwszej mierze"sluźyć 
młoo .. 5eży łódzkiej. Ostatni Wzieil zapisów do 000 
zu. 2,ootaii wy,zn.ruczony czw,acrtek dnia 30 czerwICa w 
Głó~L!~Lm BiUJl~e Pi{)t'l"koi\'lSka 89. Wyjazd dlo 011n711 

~~~!i w SlQilJot~ dnia 2 

-. 

TEATR POPULARN'y, 
D.zi~ w poniedziałek wiecmrem dlyre'k:cj'a Te

Mr P()~tularnego ,vwstępuje z ul'IolCz.ystym wieew
rwn ku czci naszego w18SZlC'Za Juljusza Słowackiego 
!: (llkRLj~. sp:rowadzenia jego zrwłoik do kraju. Na C8.

l~'ć ,.~oŻ!, się: prelekcj~ deklamacje i fmgment:y sce 
Jlica:l.,. ~; "Kord!jana". 

;Jutro wiecZOiI'em poraz ostatni "Ciotka Kalx>la" 
y- ~ę premjera wapani.a;łej "Cnotliwej ZIu

J:łWnt' fWl rnż,yserj:i Romana Urbaimkiego. 
~~._._._._._, 

t,GAZETA ROLNICZĄ". 
~.2 olkruzji jubileuseJ!1 20-letniej CTR "Gazeta 

:Rolnicza" wydała piękny i obszerny oraz bogato 
ilUBtrl)Wo.ny zeszyt jUbileuszow,IY w którym i nierol 
mik zDe,jdzie wiele cie.kaivvych wiad,olffiości. P.ooa ry 
sem. history<c:znym rozwoju "Gazety RolniJcJ2ej" pooa 
szeregibID autobiografji i źyeiorysów zoonych· i wy. 
bitny·~h dlział8Jczy na polu nauki i pracy społeczno
rolni.cuej. znajdUjemy tam e.iekwwe opOI\viadanie p. 
S. Wo!t(]YI"B~{iego <O gin~yC'h żubrach, interesują)c:ą 
k-orespor.Jd.encję z LuJJ el ski ego, wspomnienia z Du
planw. BronikoWSlkiego, świetny szkic z Instytutu 
NaUtk('wego w Pula\vi3.Jch znanego pióra red.. J. Lu 
t~w~tjego, Si prÓCiZ tego wiele rzeczowy.Ch arly~ 
!Jmłów pierwsmrzędny.ch powi8Jg naukOl\vy<eh, za:wo
ijlowy.~h i eikonomllicznycll o najnoiVvs;zyeh kieJ."unkaJCh 
lWI i!1Otuict""ie polakiem i wszechświatowem Oil"az o 
~j'Utjkturooh gospodar,czyClh na tle stosunk~w mię 
~:ylk1.'\'\:iłlQiWiYcll". -

"TYDZIEN RAD JOWY". 
. Uk8zał się N.r. 10 "Tygodnia Radj O\V ego" orga 

;nu' ofiej..aluego RadjGJ(lLlbJU Za:chodllio Pol.:;,ldego Z:l

wiel'aj!\f!: artykuły: "Na dlObrej dJrodze" i I,AudY1Cje 
m~"CIZII1e R.P." "Głosy uznania z zagrarucy" 8ole· 
kły\'.'1UOF a interferencja" feljeton Zd.zislawa Rarl/wa. 
\fil8.; "Dlaczego Grigoryj Cborn.iaJk stal się cyJ:owie
lr.Jiem Z6..chodu", dIaJej obszerna., kronikę radjową, ~z 
~~R~ radjoama.:oora" z 4 u(kła~iam:ui wz,matCn1aJcZN 
lampn~'Yeh i skzrYI1kę do listów, a wres2łCie ohs;z~ 
BP. Pl"ot:!"8/IDjy stacy~ radjofQni!CZIl1Y.Qh talk polsikieh 
jalk i lagtrruniczny.cll. 

Piotrkowska 
l P. tr.. h~Jó 4· "9 

I 
wielki wyb6r 

pc ceaah kODkurenqjnych, 
Najdogedniejsle warunki .. 

Uwali: Zaanej filfi nie posiadam 8768) 

" \ 

II 

n l. e I 

./ 
l 

" r.; 'ZW. ZAW. ~~CN :rOLSK~u Z AT.ARGU . ~ PRZEMYSLE 

w. II 

Yi~QK.. 

Robotnicy! \VZly\\vam.y Was broiitCie się przed 
manją strejko.wą \Vy sami j:Wi włiecie. te ciągłe 
swejki, ta. nietylko szfkodl?q, klasie I'.oit'.otlltiozej, dtOpro 
\va~ająj" ją do zuooć?:enia., ale S1J1oodz.ą i gospoda!r
czylfl intt:re.soill{'ałegonarodu. NMvet lUOgą zasz
kudzić egzyste.ncji w....sz,ego Pruistwa. Dlatego też 
pytaally się \Vas, pa.nowie z pod: maków ZiW!iąlZkć!W 
Klasowych, Ch. D., NPR. i PPS, diQik.ąP. prowadzi
eie lud r{}bo:tnltCizy i w czyim interesie praJCujecie, 
nawoO!ułą.t' M~ dniu 25-g.o bm. do Uil"'ZądJz,enia strejku 
d€..m(}nstracyJn~.g()'l Palmiętajtcie {} tem. że ,,kw wiatr 
s;e.je; ten burze z.biera". 

Nie gubcie robotnika! MóvviCie r-oooinliikoID, 
jeśli blk czym'Ill\Y',,"tio! "\wnna temu a.patja r.z.ądJu·', 
a my Was s.i~ pytaan:y~ któt dlZiś r,z,ą,dzi'ł, ....... Ozy nie 
Pano.wie ROIDJQ;cc'YJ Mo!"aiCZlewscy, JUll"ruew!icoo? 
\V i'm'k S::"J t-o \Vasi partyjni toovaJrzysrel 

Oni napeWlli) by Was poparli, gdyby ustaw.y 
nas!Ib przez wasz.y.ch pr,zed,.;;;taw.i!cieli nCihwalooo, 
ja?llIO r 'wyraŻl1ie oIkll"eślaJ:y płace za soboty oogiel
skie Ale i ;oni, c,hoć linistl'owie, w tej sprawie njc 
z:rob:ić niG mogą, bo wied;z~ że ustaw be11kaTnie Mi 
łamać, ani 88ID1owolnie zmieniać nie wolno. 

Bałamucicie lud udająJC, j,ak. byście o tern. me 
w.i{,:d;z:'eli. Winniśe:ie zamiast agitacji wrpjel'fW! m
żąda~z.uJany ustaw, a później dopiero źą;dać po
"-z,s.no\v;ania tYicih ustalw taJk przez prOOOldaWicÓIW 

~ jak i pl'\a.oobi;()r~ó\w\ 

i , Do tego macie obowi8Jzek, prawo i siłę! 
W.alczcie więc .o to z rzą,dem w prurlan:.nenclie, 

ale nie WJiprQlWaldf'z;ajcie ludu na ulicę} nie po,zbaiWiaj 
cle go i tych liJcihiYch, gl'OdO!w~1C'h ZiaI"OblkóiW jalkie 0-
trzymuje! Dalej wslka'7lujcie na. niepI"oojednane sta
nO."łiskc· przemysłowców. Zapewne, te pr.ZeIDy;słow
cy nie są tymi, któ:rzyby chętnie szli na podl\vyż
ki. I z nimi tlrzeba walczyć! Ale, tl'~ba podlją.ć tę 
wallk~ m'lOgą legalną; drogą Z:..'1-dań, d!rolgą Pq''iil:''a<k
Wji, a później d~,piero, o Heny ta alkcja llli~ dal1a 
rooul ~.;aiu odJ\roJ1ać się do strejku.. 

Zawody . powyższa nalOOlaty do rzędu spoltka.ń 
o m:ils,ll'2.0stwo Ligi I·ej. W pierwszej poiI:oWlie gra to 
czy q~\! z lenrką pr,zew.agą czerWOIl;)1Ch. któr~y, WISku 
tek ,;by.tnicgo nóżkmvania podbra.:miką przeciwnrika 
nie są w stanie zapewindć soibie proWJa.dzenia.. Dopie 
1'0 w 'fi min. udaje się Stellenwerkowi I wolnego 
umdaidć pBlkę w siatee lloletor\.vych. Po odgwizdla:
niu ltJj bramki przez sędiZiego g:racze Turystów pro 
test.! ą, lecz ooprÓtŻno: sędizia nie mnd.ooia swego 
c.rze~zenia. PiOl\vstał spór 1Il1iarlOJwicie CfOJ bramkJa by 
la.., ·(My nie byłia. BeZiw/ą,tpiema, że przyznanie bram 
ki LK..'i.·-owi bylo l'zeQzą SlUSMą przez sęc1zieg:o. 00-
Wliem. ~t()łlenwerk strzela rzut wolny, piłlka ooty
ka sh;,t'ki. odbija 8lię c wew'"llętrzną Bltronę poprze
miki, t1paOO i Z po!W'tK)tem. 'Wlr'a!ea na botiskJo. (blę
<Wrn j(~d:yiD1e sędizJe.go byllo to, te Za.późoo odgwi!Zda.ł 
bNta:rllH~) Wid!ztiaJla. to publiczoość, która. staJla bU 
ako bramki fiolerowy,eh . i sędiZlia. 

Po m:iiamie stanowiska. nacierają gw.aJ:tiolWlllle 
~yŚt~. gra staje się ostrą. cbrwilami brutalną;. Sza 
reg BI(,)Cź'uJówt idzie na a,ut, lub chwyta je, gra.j~cy po 
daiUŻSlitj przerwie Fiszer z ŁKS-u.. Róv\Tllie~ i atwk 
~~.)Ill:tcih ilmlcj.$ Wlypc'ldy prn,\V§ ~ 

«(:-$) POGON-WlSLA ':1 (1:1) Mecz () m:iBth 
Li6i pG:mię!d\zy stale ry1W'a..lizującemi ooQ ~ 
~a'kiej Wisły i PiOgIOD,ti ~ył się paWne.m 
~!Ci~t-twem p(Jgonii 4:1 (l :1), bramkti &a. P'ogooli 
zOloiJtyli Kuchar i Garbieil po dwie, idla; Wisły mIŚ 
lQatJ.&'(;:z.y.k:~ Sęd~{;iOW;"lł p. R.aettiig z LodzIi. W~~ 
ra1oorrdOfWlJ, illOŚć - 7000 osób. 
l 

(C""b. JUTRZENKA...;..,WARSZA.WII\.NKA 4:1 (2d.) 
Ambitnie grająca Jutrzen.ka tepehnęla me .. 

czec. tym Da ostatnie m.iejsceWarszawianką. pru 
chodzącą ostatnio okras słaoości. Bramki dobyli 
dla .Jułrz.. Halpem, Bar.m.herz:ig Krumholz isa:mo 
bójcza dla Warszawianki Zwierz n. Sędziował p.. 
Eutkowsk-ł z Krakowa.. 

) 
i 

MY' ,'pl~ooa Pols.ka" piętU:UijamiY:' ~ .~'.;mv. 
~,iskjem ·te f-abryki, ktf)/re, za;raJZ PQ a.rbi~ zęr· 
.( f ~f.Y' potra;;ać u siebie r-o·botniłoom dniÓ~·. 
4: proc. Z~ sooolty ang;ielsikie. Uważamy,· że j~ '.~ l 
na..wa!y to za krzywdę dla siebie, mogły to zr.oiblĆ, 
rut da:wniej, tak jak tozrobHy l lIlne fu.ibry'ki,a. 
illi~dz.y tarni i iabnyik.a Br. BEtlrcillskich, która juA 
ul .lolku, lub jak wiele inny eh, od kilku 1aJt, uregu .. · 
~()!w.ały plaee i stosunek do Angielskiej sobOty~ Altf 
tego rD.,1zaju aJmj'~ podjęta z.ruraz po wrbitlratu, WY.~ 
gląd.a twk, jaikgdyby przem.ysloWlCY obcieli slę~-' 
Ś!Oj ć na roootlllikach za Ws at lnusieli .się zgo.dmió 
na tę 6!k['omn,ą arbitrażową podwy21kę, któira Pl'Ze~ 
C'I" ~ jeh!; ruczem wobec c.iągle wJZiraSJtajillCej dtr.Q~yzny 
~~ / - - '. 

!f>Oi też; Dla posiedlzteniu ZairzB.!dJu ,,Pmcly Pol
slciej·· p>OstanowdUŚlliy; w tej spr.awie wys11ać 1!ist dI6 
~i:u -P.P. Przem~eów - rezultatem. tegoby~ 
lQ W:Jtrz.ymamie obniŻ18J1lia p.l;ac we wszystkwh fa.~ 
bryJk~4.:h, a na.'wet W niektórYicih. przyrwróoooo l!~e 
w Vi' ./:~oJoości tej· w jatkiej w:yp11acano ~ po; 
prl1Jyzraniu .wrbo.'trażu. . . -

RiOOOtniqyjl Z pOlWWiŹszego widizacie. ~ -ta. wW.'> 
1m P{I:{[;ję,ta nie Jest dla d!otbra W8.J~glO, aJ.ePQd~ta. 
po 00 al:.' WlassterorY'wvrać m pomO!Cą pał~ i 9'
głod!tony.c.ili iatwiej byłJopoprorvvadziić do UJmy .. ~ 
boroz.ej byście nOi\ve dla tylch poolwooy:r6w dali maD-
daty - oowe k.oa-ytlk& > 

ROibOltBiicyl Nie wierz.cii~ im! Ptrzej/NlY}6ie DI$ 
OOZty'! P.oW;a.;jcie kto jest waszym WI1'f()jgiam a kto . 
prz~j8,ldelem! Nie pooIWruajiC'ie się truć demag!Qgjąl 

Zjedn.oozeni wszyscy ~, sz.eregooh 'lNI. Zar.f, 
"Plraca Pols!ka." będ!ziemy i Ill3IdJal jaik: i do tej pclIl'Il 
droga;mi legalnemi <1ążyć: dJ{) poprB.IWy Wla,Szeg.obyt1i,. 
prze-' 'UJ.'9gul1olWarue cenruilk,a płac, do 1'IOIZWliiqmnia 
kwestji miesZlk.amOlWej,p.rzez poojęClie aJ1reji -l:ru!dJo.; 
Wlallill domów roootniozyoh,.® Zlapewnienia "'V'am. ·s'ta 
łej pl'aiCI.yj pIl."lZez sb:ll~ obronę w~'ylcfu iDf.eiresów 

. ~~,,",l\ 

.. jo 
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.. ZA'KLADY KAMIENIARSKIE: 
rAI. , Klim,Brz,ezińska 114. 

ŚWjATLO I SILA (ZAKLADELEKTROTECBN1CZ.) 
l. ey bart, Gdańska 135. 

MAGA2YN OBU'W"lX"IA: 
Cieplueba., Wysoka 26 . 
:Zieliński, RzgoiT.~'$ka 12. IBLAD ZEGARMISTRZOWSKO JUBILERSKI: 

Jan P181Cek.,' Bl"Lezińska 10 telefon 50.;17. 
"···łUmI!IOZNE PRALNIE I FARBIARNIE: 
H~~, Narutowicza 24. 

:aBSTAUBAClE: 
łreOiU Kapeć, Na:rutcwicza 44 
~iabT Bar" Koostantynowska 5. 
.leweki, Zgiersika 00. 
M.. Cyiklist, Kilitiskiego 71. 

ł~lmmSląmORSTWA STUDZIEN A.'R'l'YZYJSKICB 
K J'aslński, Pomorska 47. 

WYTWóRNIE CUKRÓW: 
ł;i6aJkowski, Piotrowska 197a 

FABRYKA WODY SODOWEJ: 
RI!\~ N&"iW'Ot .. ' 

Zakład lapfcersko .. dekoracyln,. fabryka 
. l magc·,zyn mebU ' 

Ł O D l, 

SKLEPY TYTONiOWE~ 
Sobczyński Napiórkowskiego 9. 

SKLEPY SPO:tYWCZE: 
Wł. WyręlSika, \Vólczańska 261. 
SzozygielSki, Baz~u'na .3 

pmJU...RNIE~ 

Brys~ewski, PomOTaka 86. 
, ZAXLADY KOWALSKIE: 

1. Dryn'ko'Wski, Kilińskiego 96. 
B--cia Kędziocscy Kil:ińskiego 9.ł. 
Czarniecki, Naw:rot 80. 
.Wrobl ew ski, Radwnńska 10. 

ZAKłaD ORTOPEDYCZNY: 
Pasy przcpuklinowe i paski br~uszll~~ 
Lewiński1 Nawrot 38.;.-

Nauka a wychowanie 

zamenhofa 2, (RGzwadowska) Tel. 14-25. 
filja Piotrkowska lCS. Tel. 14--17. 

RotYll101lany lU:laezyełel ud.tieh~ 
iskeji 'W liulkresie ośmło: klas 

sp leC. pol.kit łacina, ma temat)' ... 
te, ti~ykł4 PrzY0pasabla szybko 
a dobr.ze do egzsmmow dlaoks 
teraów p ()dłu~ lHljnO~łisyeb 
progran:H51f, Kurs kiesy 4. młe
Idące. 6cgo Sierpnia 1411 prah'da. " .. Pałrtyta mebU Piotrtowslu! 164. Tel. 4~. 

Kempletoe urzr! d.eoia p(lkoi od najskromni.5jSlYCh 
dona1" ylndnmłejslI,eh, ()rsz aprlłedcsl d,WaDÓ1fi1~ fJf'8Uek. 

poklJt meblo1Qch, GBI 
• '" '~&IĘ '!!'C!e@$ E T1faIP1l1Jlilli~x;.;t~ji~,) 

luster .. i . podłe.nll slkla 

liń 
• 
I 

t6dlri Zachodnia 22, 
poleca po_aii@b neJnG:tt&BJ,9l1be 

Lustra trema> tualety jusm6/ · ciemne .. orygl, 
r clD}cb lam(eb orłizlastre "fazą-e,' 111)1>1<, 

. . pojed)iH!Ze i eal11€łwlte urządzenia llflJfJO~slych 

st,low.. Ocso19(anłe i popre19laDle lustra f 

Pfl'9no~zenłem da dOW~H~. SPfset!si Da raty. 
. ł :&8 goł6mkę. "'45-

r?U2:0 czasu • 
I p~enrQdzy 

.0 
Zllosztz~d1dszsobje U!ylO 
wając proszku do prari~ 

" Nie ZAwiera zadnych szkodh~)ich domieszek 
" 

, niszczących b,j eHznę~ 

. . 

fiBfoltmo CH,iu :l::::~ą Zakonnik 
mWle 'od ·'1002 rekU; 

AesuluJeipledek, ebłanfą cd reumat)Va.rau, 
clel'plt:t\ . w4ltll'ob,. Iladmiernej oifłotkJ .. Ilrtre .. 

łlt. ł, ••• "llde".!Ieti • .,..,1 do Ol@"', uSmler~8 ląihe ' 
lfj .. ~rofidłłJ ,t:J,)'łlłfC!Zą Jtr~w l. prl) . złl:łOOnogcloen 

do obllłruk«JlllilagocbllmSrodkfempfJf:c.", 
, ~cl..j(~~)U&; .... VJ1<de l ao 2' PIQułek: na nOI: 

Cetle pu~ ZL ·1.56 ",Ytohu· apteki 
K.ue9,kł.TJal~j,08łd. W 61"816'1118 TrębaCl1'Cl· ... 
Zął18~ 1ft f.i.kieJu~eht.kłDdachz .. Zakonnik'ema 

'. . . . ···l585-

:&826-~ 

Sprzedał. 

00 spn:et1~~fa }toWer. prewie 
nOU1Y. WIad. PUsffJ 20 • 

ó6J:.19-2 

!~~laeo dWÓflh fr()nt~ł!hodUbłD 
r .cy Sporn~1 i C'blodnej 45 lo • 
UHe. Ise;t'okł.. dosprsed&tlia ta-

"

niC WIad. $kwel"owa ~'1:: l-

. 
~pr.[.ęd8.m.· p.hdsrntę s d01>fY.n1. 

~ p\ll'ikCie.. . moźe być Zła nHl) 
interes Oferty do R(uWt~ju 
pot.1 .Spr.!edat" 56Ta-l, 

TaniQ lU1 11(f.plate obuwie u.l. 
Piotrkowska. 37. m poc.'hroór.lu. 

51C6-5 

~ jed~m mórg Isemi. Z blld,)nką 
'U mI Qgroc:tem OWocowymI 18. 
alewaml. p ł'IY lT'ł.lDjemicae.n.,u; 
mjnut p. eai.fD odtumwc ,u ł eta 
fll!UkqłęJo\\'eJ. CetlA 7,:00 Wi6. 
óOU: ość Krałl:ClIfs.ld !-'JtuikilC. 

. .. ·.5188-f.Ii. 

;"tftalQCh6d EJ osobowy :ldóbay 
.~ na kum UD1koeję sprlttdam 
IU»i.amłetdę namhleJS%yS~en .. 
/(tem;eza 25. m., 4. 5816-2 

Grędziński, ,eiQtrk()twslia 53. 
F! Tom aszę.w ski, Skwemwa 10. 

MASARNIE: '1':; i 
Borkowski. R\JIkid:ńska 13. I 

ł A. Ra.ksyik.~ KiUńskiego 133. i 

E. WoźruakoiWski, Rzgowski~ '18. 
,I 

ZAKUJ) ROW&RÓW: 
~ 

W. Sierpiński~ Kililislkiego 96. 
ZAKLADY BLAOBAB~: 

SołlrołoWSJki, Kilińskiego 19. 
Lyczkowski, Piotrko~ 18B. 
Me:lChiniewIDcZ, RUińskiego iW. 

SKLADY WIN WóDEK I DELIKATESÓW: -
Śliwk.'olwiSJti! Ro.:kio~ ~ • '. .', : I 

Spr zealm IodomnJę pota jawa 
Przejazd 40. UJ. 4. ' 

Do "'j1naj~cill, fi!'!!!; pok4.i 
z klU';hn, EJ I W,g9dami sło. 

neczne, no'Woczesneml .ebla
mi f 4 fampowem ra<bc lab o
@o})no Przejazd olisko" Elektro. 
nt • .ul, Prz#,i!.1axd 65, lew6Cticy .. 

5704-1 

:~k.ÓI'~ na zelówki kupa;eJe w 
,>,,~ ebrześc,ljeltlskiej firmie Zgier 
ka 71 Skdr!'vl S ienkj~Wk:i.ta ~,W 

aliS9-5 

fUl pafłł~r. ~2 
"lIlIiIII tu m , . bttIQ 

l etni816 fH>koje p oj~d1jCze i 
po kUka Z.Du'»laml j otrz 

·~ __ c ;.../ -,.... ,_., .. "~~,,. .... '; 
~~ ~ ........ -

meAuiem Jilb beJ: 
Dłt.l1emski" 

gSJOeift Kr)'k . zagubił dowód 
-fi OIObiaty~ aki .Iubny, Ófl:;: 
mttryk~ uredzenia wydane'lf 
Z.foU'ttWie. 5610 .1·' -Urdl HeleruI J:sSlabila ta rtę . od, 
n ps.zporiu .,d. li fabryki Qe 
yeJ'8.5T12_2 ~ 

"~. 




